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Przed Energisem starzy, młodzi rajdowicze,         (młodzi - dzieci, wnuki starych) 
reszta własnym transportem na starcie w Bolminie, 
Jacek kreśli dzisiejszego rajdu oblicze, 
z litanią szczegółów w przedmiotowej krainie. 
 

Wiekowy Bolmin od Mokrskich herbu Jelita,       (XIV) 
dokonania Brzeskich herbu Ciołek, dwór, kościół, (1602/17) 
Narodzenia NMP prywatna kaplica,                    (w dworze Brzeskich) 
obraz kultowy do dzisiaj z Bolminem w związku. 

 

Kościół niestety zamknięty, wgląd tylko z zewnątrz, 
po zniszczeniach Pierwszej Wojny odbudowany. 
Który cudowny obraz ? Niezbyt rzeczą pewną,           (po konserwacjach są dwa) 
ciut z boku cmentarz z dużym spadkiem zachowany. (m.in. grób Braunów) 
 

W kierunku na dwór Brzeskich przydrożna kaplica, 
dość tajemnicza, niczym latarnia chocimska,  (XVIII) 
stara zamknięta studnia, co wód nie użycza, 
współczesna szkoła, hala sportowa, boiska. 

 

Wizyta grupy przy dworze Brzeskich w ruinie, 
na dziś zabezpieczonej, z piwnic sklepieniami, 
obok resztki parku dworskiego, który ginie, 
Powstańcy Styczniowi, Strzelcy - tu przebywali.    (po Bitwie Małogoskiej 24.02.1863 
                      i Legioniści Piłsudskiego 16.08.1914) 

Z daleka widok na Cementownię Małogoszcz, 
w krzakach przy szlaku zapomniany krzyż żelazny, 
wydobywano tu rud różnych metali dość, 
nad Hutką istniało wiele ośrodków ważnych. (dopływ Białej Nidy) 

  
Na skrzyżowaniu dróg z rzeką szybkie śniadanie, (Chęciny-Małogoszcz, Bolmin-Mosty, 
kanapki, ciasta, kawa, herbata, sodówka,       z rzeką Hutką) 
informacja, że będzie szczytów znakowanie,        (Korony Gór Świętokrzyskich) 
gadki, jak unieszkodliwić Putina - głupka. 
 

Przez Jedlnicę, Hutkę na Grzywy Korzeczkowskie, (szczyt Grząb Bolmińskich, 304m) 
Chrostynia, Glinianki - na szlaku zbyt męczące,      (szczyty Grzyw Korzeczkowskich, 
przy Białej Nidzie zbiorniki wodne Mostowskie,       (284 i 336 m, po kopalniach piasku) 
leśne niebieskie przylaszczki urzekające. 

 

Panie fotografują kwitnące przylaszczki, 
Ziemowit z mistrzostwem wawrzynka wilczełyko, 
latających żółtych cytrynków całe paczki, 
Roch uśmiechnięty, bo mu zając spod nóg czmychnął. 
 

W dali Chęciny, Centrum Geoedukacji, 
teraz z Żółtego Szlaku prosto na południe,     (Wierna Rzeka - Chęciny, 20 km) 
w pobliżu Moskozali budynek w rujnacji,        (szczyt Grzyw Korzeczkowskich 307 m, 
wreszcie „siódemka”, zabiera nas Grzegorz, cudnie !     (a budynek  podobno dawny 

bungalow partyjny) 
 

Zmęczeni, szybciutko w muzealnej Tokarni,          (Muzeum Wsi Kieleckiej od 1976, 68 ha) 
inicjatywa teraz w ręku Ziemowita, 
zwiedzanie Skansenu dziś ognisko ubarwi, 
Ilona sprawy biletów z werwą zamyka. 



Stan AKTK-owców nieznacznie powiększony, 
między innymi Anka, Paweł z Joachimem,      (najmłodszy 10-cio miesięczny) 
Ziemowit w oprowadzaniu gości sprawdzony, (pracuje w Skansenie) 
pomaga mu nieustraszony Ziutek krzynę.       (kot bury) 

 

Najbardziej zainteresowani Skansenem - 
córki, synowie obecnych AKTK-owców, 
koniki, kozy, owce - migiem przyjaciele, 
gęsi, kaczki, kury porywają wędrowców. 
 

Wiatraki - koźlaki, paltraki, holenderskie, 
pociągają próbujących zrozumieć mlenie, 
ponętne meble, ubiory, ozdoby wiejskie, 
nawet zmarła w trumnie budzi zaciekawienie. 

 

W sześciu sektorach1 każdy znajdzie coś dla siebie, 
sprzęty gospodarskie, technikę budowy ścian, 
rzeźby drewniane, narzędzia do pracy w glebie, 
kapliczki przydrożne, rowery z drewna na schwał. 
 

Do kościoła z Rogowa dziś nikt nie zagląda, 
z kolegą Jarkiem wiele razy tam byliśmy, 
maluch Joachim rogaczom w oczy spogląda, 
pogoda sprzyja, cieplutko, dzień fantastyczny. 

 

Już czas na ognisko według tradycji polskiej, 
wielka wiata, siedem małych - pomieszczą wszystkich, 
pieczone kiełbaski - zwyczajne, białe, śląskie, 
dla uodpornienia łyk piwa, wina, whisky. 
 

Od dziewczyn najczęściej serwowane nalewki, 
Heniu na potencję proponuje oliwki, 
chłopaki wolą jakiś napój mocny, krewki, 
Krzysztof zaś informuje o wyborach bliskich. 

 

Zarząd Klubu wręcza też zaległe dyplomy, 
Ilonie mkną oklaski z okazji urodzin, 
wreszcie z gitary upragnione głośne tony, 
wspólne śpiewanie, tańce ... można się odmłodzić ! 
 

Rozmowy i dogrzewanie się przy ognisku, 
podzięka organizatorom z samym szefem, 
przy rozstawaniu się moc uśmiechów, uścisków ... 
Warto przyjeżdżać tutaj pod Skansenu strzechę ! 

 
 
 
 

Kielce, 27.03.2022 
Janusz Komorowski „Roch” 

Przewodnik Świętokrzyski PTTK i członek AKTK 
 
 
 
 
 
 
 

Przypisy: Park Etnograficzny w Tokarni podzielony jest na sześć sektorów z charakterystycznymi dla 
danego sektora zabytkami: małomiasteczkowy, wyżynny, dworsko-folwarczny, świętokrzyski, 
lessowy, nadwiślański. 


